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IPtrzedstaWTklele , drama turgl! na­

rodów J~Oi!Ławdi goszczą coraz 
częściej na polskich scenach. Przy­
czyinią.ją się do tego zarówno za­
dz.ien:gnięte przez poszczegól111e pol­
skie i jugosłowiańskie sceny kon­
takty bezpośrednie, jak i aktywność 
polskiich tłumaczy. Teatr Nowy w 
l.odzi prezentuje „BALKA~SKIE­
GO SZPIEGA" Dufana Kovacevi­
~ (na adj . . Wojciech Pila.rski), któ-

rego tw61'~ uzna.na jest za fe­
nome.n 111 gruncie dramatwrgH ser­
bskiej. Jego wszJ5t/kle s-ztuki n·l• 
schodzą ze sceny od chw!U pre­
mie.ry pie•rws.zej z ni~h pt, „Mara­
toooi tr~e po~asni kru,g" (Długo­
wieczna rodzLruka) w 1973 w teatrze 
belgradzkim Atelje 212. Jak napi­
sała Dorota. J·ova.nka ÓiJrldć, „Bał­
kański siipieg" to „trSJktat o ściga­
ją.cym i ściganym", zaś „postacią 
trag.liczną (bo dziwne są te taik 
zwane r.omedie), jest sam ścl·gaj~\- · , 
cy". 

Fadil Hadiić natomiast, którego 
komedię „żmija" przedsta.wił po­
zna,ńS>kJ Teatir Polski q,ależy do 
najbardzdej zmanych l płodnych . pi­
sarzy ohorwaickich O twórczości 
aktualnego dy1rektora Teatru Saty­
ry Jazavac w Zagrzebiu, krytyk 
Branko Hemović napisał: 

„$miech u Had~ića nie jest sam 
dla siebie celem, w jego kome­
di·aich wiele rzeczy dlatego dzieje 
się spontanicznie, jaikby żairtem, że 
autor pra~nie nie tylko rozśmie­
szyć widza, ale sk!onlć go do my~ 
ślenla" . 

* MIĘDZYN ARO DO WY DZIER 
DZIECKA. otwieraj<icy szósty mie­
siąc 1986 roku, nakazał sp1,awdzić 
c;o takt.ego przyigotowaly dla na­
szych Milu.sińskich tea.try w cic\gu 
całego seronu. Pierwsza refleksja 
dowodzi, te - mi!mo reformy go­
spod,a,l'CZej w teatrze polS'k1m t 

nadi;z.le! na ekon<>mlCMe bodice 
pozYJCjt ty.dh jest woale nie · wdę­
cej &nl:ŁeH w sezonach u.biegłych. 
Res11.ta je.st s,pl-awdz.Jianem wylboru 
i wykona.nla. 

* 

„CZARODZIEJSKIE KR~IWO" 
- baśń w 5 obrazach K!rystyny 
Wodnickiej, baz.ującej na moty~ 
waich J. Ch_ Anderse·na przygoto­
wał Konrad Szacbnowski w Tea­
tr~ Im. Osterwy> w Gorzowie (llla 
lldjęcl!u: Beata Chor4Żykiewlcz ja-

ko Księżniczka), zd Teatr Ziemi 
Pomorslclej w Girumiądzu za·pro­
ponował awojej najmłod&tej wido­
wini bajlkę Ireny Brws!okllej · „KO­
PCIUSZEK", której tematem ró­
w.nie al.lin.ie byił kiedyś zafascymo­
wa.ny ten duński° ba.jkoplu·~ Bio­
ir.aifowile Andersena wspominają, 
że tworzył do ostatn.icll chwil ży­
cia. Kiedy · j~ nie mógł pisać -
opowiadał l dylktował. Umarł ma­
jąc lat 70, ulkoch8Jlly pr.ze:z dzieci 
·całego świata. Wśród nlezUc:zonych 
telegTamów, wieńców i kwiatów, 
złożonych na jego grobie, znalezio­
no jeden skr()lllJny dystych, który 

- mLmo swej 'N.fiomain1d - dotknął 
prawdy " -

„Ty żyjesz, chocl.at martwe mas:i: 
· powieki, 

Bo w sercach <Wiec.! trwać będziesz 
- n.a wieki". 

·• 
,,PINOKI<>,'' Jerzego Hornowskie. 

go nawiąruje do swego pierwowzo­
ru nie tyllko swym podtytułem 
„Historie o soonowym pieńku". 
Autbor baśni, wyistawionej pr.zez ka­
liski Tea.tr im. Bogusławskdego, 
obok listy postaci podaje krótką 
i,nfol1Illację: „Pona.dto pojawiają się 
na scenie Cyrkowcy, Marionetki, 
Osły 1 Lnne postacie z .ka•rt opowie­
ści Car.Jo Collodri.ego o drewnianym 
chłopcu". 

• 

Pocdeszają~e zapeW1ne, !e dla tea­
tru dlliecię<:ego pilszą: Ewa Lipska 
i Marcin Wolski. Znakomita kra­
kowska poetka n.a motywach ba.j­
kt aymfonkznej- Sergiusza Proko­
fiewa „Piotruś i Willk" opus 67 
naipisała U/twór „PIOTRUS, KACZ­
KA I WILK", a Te.atr im. Horzy­
cy w TOl"Uniu wystawi'ł ją na sce'­
nie 'JlJ8. zdjęciu: Moniika Dąbrow­
ska jako P·iotrnś i Maciej Dahms 
jako Kotek) zaipra.szając dziec! za­
równo do ws.półutlziału muzycme-

/ 

go (poznawanie utytych lnstrumeń• 
tów) jak i wzięcia udziału w kon­
lrursie n.a rysunek z tego przed- • 
staw.len.la. Warto dodać, że inicja­
tyw.a ta jest l1ście k.rakowS>ka, bo 
reżyserowała Romana Próchnicka 
oddając ~enograNę w rę<:e swego 
syna - Pawła Voglera. Wolski na­
tomia.st jest współautorem wldowd­
ska muzycznego dla dzieci „MAŁ­
PETCYRK" (pozostali autorzy to 
LUJCjian Radztkowski i Aleksa1nder 
Nowa.ciki) wystaWlionego w Płocku 
przez Tum.msza Grochoczyńskiego. 

* 
Bogusława Czosnowska, która po-

1taz.drościla chyba karie.ry drama­
tur,gic2lnej swofej koleżance z Wy­
brzeża pa.ni Ludmile Legut, w · Słu· 
psku zaproponow.ała wi.dowisko d1a 
młodzieży w dwóch częściach, na 
motywach pomysłów Janusza Cllr·i­
sty „KAJKO I KOKOSZ", Bielsko­
-bialski Teatr Lalek „Banialuka" po 
premierze „LAICHAMKA CO 
DZWIGAŁ NffiBO" doprowadził ja­
ko gospodarz sllCzęśliw'ie do końca 
XII Międzyrnarodo.wy Festiwal Tea­
trów Lalek. Wiiięło w nim udział 
35 teatrów z 21 kra.jów. Artykuł 
zaś Michaiła S2'iwedkoja z „Lit era­
twrnoj Gaziety" dowodzi nLezbi.cie, 
że „młod:llież lwbi teatr, ale nie zina.­
si swoich teatTów - Teatrów Mło­
dego W.lidza". Oo pod rozwagę pod­
dajemy polskim refo.rnnatorom tea­
wu właśnie w dn.!111 1 czerwca. ' 


